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We Środę 


WIADOMOŚCI KRAIOWE. 


— Z Wiednia. — , 

Wczoray o godzinie 1szėy z południa ra- 
czy} N. Pan nowo imianowanemu Kawalerowi 
złotego Runa, Kięcia Fryderykowi Xaweremu 
Hohenzollern, Jenerałowi iazdy i Prezydentowi 
lady Woiennćy Nadwornóy, w taynym Gabine- 
Cie radnym, w przytomności znayduiących Się 
Raywyższych i wysokich Członków tegoż ordern, 
Ozdobionych znakiem onegoż , i przy assystencyi 
esarskiego Dworu, zawiesić na szyi ozdobę 
tego orderu, poczóm tenże miał od Cesarza Je- 
Bomości i wszystkich obecnych Członków „tę łaskę, 
Irzyiąć przepisana akoładę. 


— Z Węgier. — 

Gszeta Preszburgska z d. 43. Października 
donosi : Dzisiay rozpoczęło się winobranie. Po- 
wietrze przed kilku dniami dżdżyste, chłodne i 
Posępne, od onegday suche, može wesprze na- 
dzieję błogiego winobrania, (G. Wied.) 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Rossyią. 


Oto iest Manifest wyszły w Moskwie dnią 
16/28. Września, o Ntóryim namieniliśny w Nu- 
merze 119. Gazety naszey: > 

Manifest 
; Ustała wątpliwość, którą Rossyia miała 
leszcze względem niesłuszney i raptowney za- 
tzepki. Miesiąc cały nie mogła się nainyśleć, 
iżby to być mogło, aby Władca Persyi śród po- 
iu i przyiażnych układów, bez ważnego po- 
Woda do sporu, nawet bez pozoru do użałenia, 
% bez uprzedniego oświadczenia się, miał swemu 
Tozkazać woysku granice Rossyi naruszać, ta- 
Ową napadać i roznosić po niey bunt i woynę. 
ednakowoż to tak naturalne mniemanie, było blę- 
duem, Nie był to, iah Rossyia w swoićm umiar- 
kowanin i dobroci dopuszczała, ieden z owych 
arbarzyńskich ludów na granicy naszey, który ią 
Przypadkowo przekroczył, byłoto same woysko 
erskie, htóre niespodzianie uderzyło na nasze 
stanowiska, i posunęło się w środek naszych pro- 
Wincyy granicznych. Nie iestto iakibądź niespo- 
yny naczelnik, który ie wiedzie przeciwko roz- 


"= 


25. Października 


_ kazom Szacha; iestto iego własny syn, domnie- 
many dziedzic Tronu, który onćm dowodzi, btó- 
ry tym napadem kieruie, który” do tego łączy we- 
zwanie do buntn. Possyia zmuszona, przemoc 
odeprzóć przemocą, i woynę woyną wyrugować, 
poczytałaby za obowiązek w oczach Europy uspra- 
wiedliwić się z obwinień, ma których Persyia 
mogła opierać potrzebę tego ostatniego środka, 
gdyby znała tego Państwa zażalenia, [ub gdyby 
one nawet odgadnąć zdołała. Atoli, chociaż nie- 
znane ićy są: tak przedmiot, iakoteż przyczyny 
tego sporu, który iey broń ma rozstrzygnąć, Ros- 
Syla ograniczaiąc się na wystawieniu krótkiego ry- 
su swoich stosunków z Rządem, który ią zacze- 
pia , okaże, czyli mogła spodziewać się takiego 
narnszenia traktatów i wszysthich zasad prawa na- 
rodów. 

W chwili, kiedy wiehkópomny tryiumf nwień- 
cżył ową zgodę, która Europeyski ląd stały oca- 
liła i pokóy światn nadała, usiłowania Fossyi po- 
błogosławiła Opatrzność i w woynie, która z Per- 
sami prowadziła. Kilka prowincyy Perskich woy- 
sho. Rossyyskie zdobyło, i kiedy Persyia w shu- 
tek zwycięztwa tego woyska żadała pokoin, pod- 
pisany został między obudwomą Państwami w d. 
a2,/24. Października 1813 Trahtst w Golistanie, 
Traktat ten od owćy epoki tworzył skazówkę ich 
wząiemnych stosunków. Podług zasady stałus 
quo ad praesentem oznaczył òn stan ich wza- 
iemnych posiadłości i włożył na Rossyig wzglę- 
dem Dworu Teheranskiego tylko dwa istotne obo- 
wiązki, mianowicie: 1) iako prawego dziedzica 
Korony Perskiey uznawać tego syna Szacha, któ- 
rego Monarcha ten sam wybierze; 2) wspólnie 
z Kominissarzarzami Pershieini, uskutecznić de- 
markacyią nowych granic, iakie traktat w Goli- 
stanie oznaczył prowincyiom, przez które Państwo 
Rossyyskie powiększyło się. Pierwszy z tych 
warunków dopełniony został przez Rossyią z nay- 
snmiennieysza dokładnością, a skoro Gabinet Pe- 
tersbnrgski dowiedział się, że Feth Ali przezna- 
czył Następca swoim syna swoiego Abbas Mirzę, 
ospieszył, uznać w nim prawa domniemanego 
Dziedzica Tronu, jahim go postanowienie Qyca 
mianowało. Drugi warunek dał powód do nieia- 
kich trudności, i naygłównieysza nie była ieszcze 
załatwiona, gdy Rossyią dotknęła boleść z utraty 
wielkiego Monarchy, który iey pomyślność i iey 


'ssławę tah wysoko wyniósł. Jednakże układy sta- 


wiły. ciagle, nawet w mnićy ważnych okoliczno- 


ściach dowody owego umiarhowania, owey pra- 
* wości, które zawsze politykę Cesarza Alexandra 
"znamionowały. Podług iego rozkazów przy ukła- 


dach z Persyią miał być zachowywany Ów syste- 


* mat pokoiu, przyiaźni i wzaiemnćy życzliwości, 


którego Gabinet iego trzymał się względem wszyst- 
kich Mocarstw zagranicznych. Jego Posłowie i 
Ajenci na Dworze Teheranu otrzymali przepisy, 
tah zupełnie postępować, iżby Szach, iego Dzie- 
dzie i iego Ministrowie przekonać się mogli, że 
Rossyia nie myśli o zdobyciach, że tylko pra- 
gnie spokoyności i dopełnienia traktatów. Wszy- 
sthie Rossyyskie Władze w Georgii, odebrały 
zalecenie, tak urządzić swoie postępowanie i 
środki, iżby Persyi nie dane przez to słusz- 
nego powodu do podeyrzenia lub skargi. Na 
koniec w sporze, który między obiema stronami 
powstał , ponieważ Persyia, od czasu iak ustały 
kroki nieprzyiacielskie, osadziła między rzekami 
Czudów i Kapanak-Czay położoną krainę, traktatem 
w Gulistanie wyraźnie Rossyi oddaną, a Rossyia ze 
swoićy strony postawiła poczty na wązkim kawał- 
ku 'kraiu, który w stronie północno - zachodniey 
wody ieziora Gokdsza od gór wzdłuż tychże 
dzieli; Cesarz Alexander, daleki zaprzeczać pra- 
wom Persyi do tego punktu, nie żądał nic wię- 
cóćy, za zwrót ich, iah równoczesnego odda- 
nia należącego mu się obwodu, lub uczy- 
nił przełożenie, ten sam bogaty i urodzayny ob- 
wód, za owa mianowicie w rozciągłości daleko 
mniey znaczną Mrainę nad brzegami Gokdszy 
aaimienić, htórego sucha i uboga ziemia żadnego 


$ innego nie nadawała wynagrodzenia, iak tylko 


sąsiedztwo jeziora. Przełożono Dworowi Per- 
skiemu odpowiedny proiekt demarkacyyny. Po 
długich obiaśnieniach , które jednak żadnem nie- 
przyiemnėm zdarzeniem nie zostały przerwane , 
zbliżały się zdania w Marcu 1825, i kiedy Bóg 
Cesarza Alexandra do siebie powołał, wszystko 
zdawało się zapowiadać, że to spokoyne rozpo- 
zmanie bliskićm iest swoiego celu. Cesarz Miko- 
łay, dziedzic zasad swoiego dostoynego poprze- 
dnika, zaiął się gorliwie w iego wstępować $la- 


. dy. Już w miesiącu Styczniu upoważnił ón Je- 


nerała Majora KXięcia Menżykowa z nadzwyczay- 
nèm Poselstwem do Persyi , aby Szachowi i ie- 
go synowi, Abbas Mirżie, ogłosić swoie na Tron 
wstąpienie, i sam napisał w tey mierze własno- 
ręczne do nich listy, ułożone w nayprzyiażgiey- 
szych wyrazach, obiawiaiące życzenia, widzieć 
istnieiace traktaty zachowywane i pokóy ustalony, 
KXiążę Menżyków był nawet umocowany wzglę- 
dem iedynego pytania, które zwłóczyło demar- 
kacyią granic, weyść w ugodę, wyżćy namienio* 
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ny proiekt zamiany na nowo przełożyć, lub, aby 
interesa Persyi lepićy ieszcze zaspokoić i zamia” 
ry-Rossyi w iey prawdziwóm wystawić świetle» 
do punktów iuż przez Persów osadzonych , do 
dać ieszcze część obwodu Taliszyn. W jpstrak* 
cyiach iego zalecono mu dalóy : »przekonać SZ% 
»cha,_i Xięcia Następcę o rzetelności zamiarów 
»Cesarza Jegomości, okazać onym siłę połączoną 
»ze sprawiedliwością i umiarkowaniem ; dowieść 
sim, że wspolnym iest interćsem Państw ODU 
»dwóch , złączyć ściśley przez pokóy między NF 
»mi utworzony węzeł, zniszczyć wszelkie ic 
spodeyrzenie; nakoniec przekonać ich, że Če 
»sarz Mikołay, idąc za przykładem swoiego do” 
»stoynego Brata, życzy sobie iedynie dokładnego 
»utrzymania traktatu Gulistańskiego.« I na to p% 
selstwo odpowiedział Dwór Teheranu woynî 
Główne zdarzenia, które nastąpiły, są iuż znane 
Xiażę Menżyków za przybyciem swoićm na gr?” 
nicę, przyięty był z naywięlszóm uszanowanie, 
W Tauris wyrzadzał mu Abbas Mirza honory ! 
czynił .mu przyjacielskie zapewnienia. Niebawem 
potem udaie się do obozu w Sułtanii, aby tam 
w obecności Szacha dopełnił rozkazów Cesarz4: 
W tey samey chwili obiawia się raptowne poruszenie 
w Persyi. Abbas Mirza spieszy uprzedzić Posła 
Cesarza Jegomości do Sułtanii. W/oysko Perskie 
ciagnie ku naszym granicom; stanowiska, które 
woysho nasze zaymuie, napada i zmusza ie 
cofnąć się; nieprzyiaciel kray Rossyyski nacho- 
dzi. Cesarz o tych nieprzyiaźnych czynnościać 
uwiadomiony, chce ie naprzód przypisać niep0” 
słuszehstwu iakiego Perskiego Dowódcy, który 
zapoznał zamiary swoiego Monarchy, i żąda, aby 
niezwłocznie złożony został z urzędu Senda 
Erywanu, który zdawał się mu być pierwszym do 
zaczepki. Atoli, gdy rozkazy te nadeszły do G€ 
orgii, wykonanie onych nie było podobne, i py” 
tanie inż rozstrzygnięte. Abbas Mirza, powraca“ 
jac z obozu pod Sułtaniią, obiął san dowództwo 
nad woyskiem Perskićm. Już część do Rossj! 
należącey prowincyi Karabagh osadził; zachę” 
cał do buntu; emissaryiusze wspieraią go we 
wszystkich prowincyiach między mahometańskie* 
mi poddanymi Cesarza Jegomości. Odezwy gło* 
szą woynę Religii. Takie pestępowanie nie po 
winno nyść kary, Rossyia wypowiada Per 
syi woynę. Oświadcza ona, iż ponieważ trakt 
tat Gulistański złamany, nie wprzód złoży broń: 
aż przez zaszczytny i trwały pokóy osiągnie re 
koymiią zupełnego na przyszłość bezpieczeństw 
i sprawiedliwe wynagrodzenie. Dań w Moskwie 
d. 16./28. Września 1826. 

(Buletyny od woyska Georgiyskiego do nastę” 
puiaeego Numeru odkładamy.) 


Dnia 42, Września nadeszła wiadomość do 
Akerminn o koronacyi Cesarza Jego Mosc. Duia 
Rastępuicego spalono wielki sztuczny ogien, na 
tórym znaydowali się także Tureccy Pełnomoc- 
niey w umyślne dla u.ch przygotowanym namio- 
Ce. Hrabia Woronzów był w dniu wspomnionym 
W Odessie. (G. Wied.) 


Wiadomości z Grecji. 


Gazeta powszechna z d. 26. Sierpnia, którą 
właśnie odabraliswy , udziela następuiącego rapor- 
IU o wypadkach pod Atenami z dnia 20. Sierpnia, 
tóry, chociaż Grecy, w szczególnym sposobie, 
Przypisnia sobie w nim zwycięztwo, iednakowoż 
Wiadomosci o skończeniu tey potyczki z naszćm 
dawnieyszćóm podaniem (mówi Dostrzegacz Austr.) 
Zgądzaią się (zobacz Ner. 115. Gaz. n.) 

„Nauplia d, 26. Sierpnia 1826 << 

»W przeszłym Nunerze donosiliśmy o bitwie 
.W d. 18. t. m. zaszłey, a teraz donosieny o dru- 
Biéy , która w d. 20. t. m. przypadła.« d 

»Przechwalaiący się Kintajer w d. 18. pobi- 
ty, chciał klęskę naprawić zwycięztwem. Zebra- 
Wszy ztąd więcey woyska , iak pierwszego razu, 
Zachęcony i wzmocniony przez Omera Baszę z Ka- 
tisto, (który dniem przed bitwą wieczorem z wiel- 
A siłą z nim się połączył) wyruszył przeciwko na- 
Szym z liczną piechotą i 2000 ludzi iazdy. Za- 
ledwo zeszło słonce, gdy się rozpoczęła bitwa , 
Przez cały dzień z wielka wytrwałością i zaiątrze- 
niem z obiedwóch stron trwaiąca. Nieprzyjaciel 
Acz liczniezszy , maiący więcćy iazdy i dostatecz- 
ną artyleryia, nie mógł naszych nawet ze stano- 
wisk wyprzeć, nie mówię luż, aby ich miał do 
ncieczki zmusić. Preciwnie, Grecy, nie maiąc iaz- 
dy i zaledwie 4 dział, wyszli ze swoich stano- 
Wish i walczyli pieszo przeciwko ieżdzie na otwar- 
tym polu. 'Takiey bitwy, mówią sami Dowódcy, 
nie było od początku woyny. Nierówni tah co do 
ilości, iakoteż co do iakości woyska , ponieważ nie- 
przyiaciele oprócz tego że licznieysi, tyleż równie 
mieli iazdy , na którėy Grekom w otwartėm polu zu- 
pełnie zbywało. Nierówniteż i co do ognia; bowiem 
gdy nieprzyjaciele więcey i większe działa mieli i 
granaty rzucali, Grecy mieli tylko 4 dział,a nawet 
Z tych czterech nieszczęściem u dwóch połamały się 
lawety, tak , że tylko ze dwóch strzelano i to z 
mnieyszych. Atoli podczas, gdy we wszystkićm nie- 
równość zachodziła, tak co do siły walczących ,ia- 
koteż broni, iednakowoż nieprzyiaciel został zno- 
wu zwyciężony i znaczną poniósł szkodę ; albo- 
wiem nie przesadzaiąc, utracił w tey bitwie więcey 
iah 1260 ludzi w zabitych, a bez wątpienia miał ie- 
Szcze więcóy rannych, podczas gdy z naszych 
mieiiśmy tylko 70 ludzi w zabitych i ranionych. 
Narzćkanie nieprzyiaciela trudne do opisania. A- 
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man (laska, pardon) rozlegało się po całem nic- 
przyiacielskiem woysku. W tóy bitwie dowiedli : 
Grecy wielkiey miłości honoru i waleczności, nie 
ustępowali nieprzyiacielowi na krok i okryli sta- 
wa imię Greckie.c ` 5 
»Ponieważ zaś wieś Chaidari, w którey nasi 
stali, położona na równinie , iah inż namiepiliśmy, 
a takie stanowisko nie iest dla woyska nie maią- 
cego iazdy, nadto, że stanowiskoto odległe by- 
ło od składów w Salamis, i zapasy żywności 
iah i woienne musiały być daleko z Eleusis zpro- 
wadzane, co wielką sprawiło trudność, oprócz 
tego w mieyscu tém cierpiano niedostatek wody, ar- 
tykułu dła woyska w gorącey porze roku tak nie- 
odzownego — zatćm wszyscy Jenerałowie jedno- 
myślnie uchwalili przeprowadzić woysko na inne 
dogodnieysże mieysce. Tymczasem osądzono wy- 
ruszyć do Eleusis i tam nad obraniem główney 
kwatery naradzić się. W.yruszenie to do Eleusis 
nastąpiło w nocy z d. 20. na 21. Sierpnia. To 
poruszenie, gdyby przez inne regularne woysko 
było wykonanem, obiawiałoby klęskę nie zwycię- 
stwo; ale to do nas nie można stósować, ponies 
waż jak sposób woiowania Greków przeciwko Tur. 
kom zupełnie różni się, tak różnią się także wo- 
iennę ich poruszenia*), a w kilku dniach bę- 
dziemy mieli radość z doniesienia tak o mieyscu 
nowćy główney kwatery, iah i p nowóm świet- 
nem zwycięstwie. Sami Dowódzcy piszą z Elen- 
sis do Rządu: w»INaszym iedynem celem iest ta- 
kie zaiąć stanowisko, któreby do zguby nieprzy- 
iaciela naywięcćy przyczyniło się ; i mamy nadzieię 
przy boskiey pomocy i imodłach Oyczyzny , iż 
nieprzyiaciel żałować będzie, że wstąpił na świę- 
tą Grecyi ziemię, a dla tego nie żądamy więcćy 
nic , iah chleba i amanicyi.« Ludzie, którzy tak 
walecznym sposobem ku Oyczyznie przyięci i na- 
pełnieni honoru, nie potrzebuia obcey zachęty 
do wypełnienia swoich świętych obowiazków.ś 


W końcu Gazety powszechney Greckićy z 
d. 25. Sierpnia umieszczono : »Po drugićy bitwie 
Kiutajer i Omer Basza Karista odwiedzili Pana de 
Rigny, stojącego ze swoią fregata na kotwicy w 
Pireus. Jenerał Karaiskaki , który o tem nie wie- 
dział, udał się także w tym samym zamiarze ną 
fregate; a tak zeszło się razem przypadkiem dwóch 
(trzech) Wódzów. (D.du,) 


Ameryka Hiszpańską. 
Gwiazda ndziela Okólnika Rządu w Para- 


*) Ktoż sobie nie przypomina mieysca w buletynie 

<- woyska Francuzkiego o klęsce pod Lipskiem, w 
końcu Utórezo wyrażono: „,Zwycięzkie Francuz- 
kie woysko przybywa do Erfurtu , iako woysko 
pobite,** Przyp. Do. Au, 


guay, do wszystkich Komendantów prowincyynych. 
List ten ze Stolicy Assumption z d. 28. Czerwca 
b. r. zawiera: »Opatrzność postawiła Paraguay 
w tahiin stanie, iż nie zeinściła się umartwień swo- 
iego Kommissarza do Europy wysłanego. Zato 
uzyskał kray środki, ukarać ludzi, którzy prze- 
szkodzili rozwinieniu się systematu neutralności 
Krain.« 
w»Jedna z tych istót, ktore dla tego tylko są 
Apostołami równości, aby istotnie tyranom po- 
chlebiać mogły, była tyle zuchwała, iż pokazała 
się w mieście Yrapua w Paraguay, pod pozorem 
poseltwa ze strony Rządu Hiszpańskiego do Na- 
czelnika w Paraguay. Atoli, że człowiek ten nie 
był w stanie wywieść sie paszportem i listami wie. 
rzytelnemi i przekonany oświadczeniem swoich to- 
warzyszów , iż miał porozumienie z buntownikami, 
którzy przybyli w rohu 1824 na okręcie Hiszpań- 
skim do Buenos-Ayres, zatem takowy został stra- 
cony.« à „. 
»Oraz Rząd zapobiegniąc większemu nieszczę- 
ściu wraz z zezwoleniem na ten Krok, rozporzą- 
dził , aby wszyscy, którzyby pod tym pozorem sta- 
wili nogę na ziemi Paraguayskićy, powinni być 
śmiercią karani, Niemniey wszyscy , którzyby od- 
bierali listy ściągaiące się do polityki, powinni ie 
pod karą Śmierci złożyć w „ciągu trzech dni i t.d. 
(G. Wied.) 
Wniosek w Senacie Mexykańskim uczyniony 
aby zamknąć wszystkie loże wolnych mularzy, po 
wielu rozprawach został odrzucony. Zaś mocą 
wyroku zakazano nayściślóy nie wpuszczać Hiszpań- 
skich poddanych do Mexyku. 
Podług wiadomości z la Guayra z d. 3. Siert 
pnia, miasta Maracaibo i Karlagena podług prze- 
łożenia Paeza, miały się ogłosić za systematem 
federacyynym. z (D Au.) 
Brazyliia. 
Listy z Rio de Janeiro donoszą o pogłosce, 
że eskadra Brazyliyska na rzece la Plata odnieść 


miała stanowcze zwycięztwo nad Buenos - Ayrey- 
cyykami. (D. Au.) 


Portugaliia. 


Gazeta Rządowa zawiera wyrok przeciwko 
sprzedaiacym Gazety po ulicach. „Tylko te wia- 
domości mogą być ogłoszone , które się istotnie 
znayduią w Gazetach, a ogłosiciele powinni być 
opatrzeni pozwoleniem i złożyć rękoymiig za swoie 

stępowanie. 
F Głojezda donosi z Lizbony z d. 20. Wrześ- 


nia: »WWszystka załoga w Almeidzie przeszła do 


Bodakcyia Józefą Eemsy ; Drukiem Piotra Pillera. 
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Stary Kastylii w d. 16. i 17. Września, maiąc 
Gubernatora z rodziny Silveira, i dwóch szefów 
brygady na czele. Przeyście to nastąpiło w hie- 
runku Ciudad-Rodrigo. Do Orensy przybyło take 
że kilku innych zbiegów Portugalskich. Ogołemń 
liczą zbiegów Portugalskich , którzy przeszli do 
Hiszpanii, na 2 do 3000 ludzi. "4 
Załoga Tay, twierdzy na granicach Galicyh 
strzelała niedawno do okrętu Portugalskiego, pł)” 
nącego rzeką graniczną między obudwoima Pań- 
stwami, a który, iak się zdaie, sądziła być okre 
tem towary przemycaipcym. Mieszkańcy Walen- 
cyi, Portngalskiego Tuy, miasta naprzeciw leżą” 
cego, tak się tem postępowaniem obwrzyli, i? 
zbroyno chcieli inż wkroczyć w kray Hiszpański, 
czego iednahże Władze Hiszpańskie nie dopu- 
szczyli. (G. Wied) 


Zjednoczone Niderlandy, 


Po ściśleyszóm badaniu okazało się , iż szko- 
dę w Ostendzie można bez przesady na 3 milio- 
ny Zit. Nid. szacować. Było to szczęściem fla- 
mandzkiem (iah tam zwykle mówią) , że w czasie 
explozyi wszystkie drzwi prochowni otwarte były, 
inaczóy całe miasto doznałoby było tegoż losu co 
koszary. Liczba rannych wynosi 226 osób. Ka- 
mienie o trzy ćwierci godziny drogi padały ; a huk 
słychać było w Flissyndze i Dunkierce, tudzież 
12 godzin drogi na morza. O przyczynach ex- 
płozyi krążą zatrważaiące wieści, ktorym nawet 
imaginacyia lndzlia wiary zaprzecza. Miały nawet 
iuż aresztowania z tćy przyczyny nastąpić. Sier- 
żant, który naypierwszy poczuł zapach hubki, . 
zwrócił na to baczność Porucznika, i obadwa z 
naywiększym pośpiechem uciekali. Lecz gdy przy- 
byli na koniec sąsiedzkich koszar, inż explozyia 
nastąpiła. Sierżant ma rękę i nogę złamana, Po- 
rucznik zaś ciężko raniony. Inni cały ten wypa- 
dek przypisnią niebaczności ; znaleziono bowiem 
nogi z trzewikami podkutemi gwożdźmi żelazne- 
mi. — (D. Au.) 


Królestwo Oboićy Sycylyi. 


Dostzegacz Tryiestanski zawiera podług li- 
stów z Messyny z d. 6. Września uwiadomenie 
Krolewskiego Rządowego Delegata A. Vaccaro z 
d. 3. Września w tresci, że nie podłegaiące o- 
cleniu expedycyie owych artykułów , które oświad- 
czone były na konsumcyią Messyny, uslałe i te’ 
artykuły, iah w każdėy inney gminie, podlegaia 
cłu wchodowermn, atoli po odtrąceniu, które ma- 
iacy wyyść Patent clowy przepisze, Powyższe 
listy dodaią, że ten środek dotkliwym stał się dla 
handlu Messyny, i między kupcami rozniósł smutek. 


